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Najważniejsze wiadomości, poGane w dzi&iojszym 
numerze „N. Refoimy“.

Szczegóły zabójstwa gen. Pawiowa. — Zabójca 
slcnzon* jił śmierć. —  aresztowania w Warsza
wie. — Zamach w Łodzi. — Alowa lir. Starzyń
skiego w parlamencie. —  Urzędnicy kontraktowi 
u ministra Kor/towsklego —  Rozbita większość 
Riidy miasta Krar wa — ZabójBtwc w Moraw

skiej Ostrawie.

IEg i l i '
W szystkie pisma przepełniane są rehrymina- 

cyanv na teuiat zabójstwa gen. Pawłowa. „Ku- 
ryer Poranny pisze: Śmierć Pawłowa jest ja 
skrawym kontrastem tych zapowiedzi, jakie łą
czono z zaprowadzeniem krwawych represyj. 
Oczek.wania, że oddziałają one wstrzymująco 
na działalność terrostyczną zawiodły, tak. jak 
zawodzą i oczekiwania terrorystów, iż ich od
wetowa krwawa działalność wywoła zmianę na
strojów Krew przelana wywołnje nową krew 
i wszystko razem wytwarza atmosferą pełną 
barbarzyńskiej grozy, potęgując powszechne 
zdziczenie dusz i serc.

Bezpośrednio po zamachu na von de, Lan- 
nitza Rubhkoje Znamia" zaproponowało nowy 
rodzaj w odki z te rn em , Oi-rokło mianowicie, że 
za śmierć każdego wybitnego członka Wiurokra- 
cyi należy kaiać  szubienicą „przynajmniej 
trzech" przywódców ruchu wolnościowego „ró
żnych Muromcewych, Dołgorakich, Marguliesow, 
Gru :eiioergówr, Korolenków e tu tti guanti". — 
Tak radzą organy „czarnej sotni"; nie mogąc 
oczywiście i nie chcąc zrozumieć, żo jedynem 
wyjściem z obecnego rozpaczliwego położenia 
może ty ć  tylko podniesienie praw człowieka i 
zasad humanitaryzmu do wyżyny najbardziej 
zasadniczych podstaw wszelkiego społecznego 
porządku."

O sprawcy zamachu przynoszą felegramy je
szcze naste,pnjące szczegóły:

(Teł. „N. Reformy:‘ z 11 stycznia.)

%&’, j J c ł  g s n ,  p r ó b e r ^ o r a  PawS&UFa.
Petersburg Wykonawca zama.hu jest śre

d n ic o  wzrc;-tu, blondyn, bez wąr.ów, z namulo- 
nemi je.kasni; przypuszczają, że jest robotni
kiem.

Odtotograiowano go kilkof.njtuie
Podczas badan.a trzymał się śmiało, oświad

czył, że swój obowiązek spełnił i że żałuje, że 
zabił stójkowego.

W  czasie pościgu za zabójcą ranieui zobtali 
pełśeyant i chłopiec, a kontuzjowany rewirowy 

śniegu, w pobliżu miejsca zabójstwa, znale
ziono mały rewolwer Smitha, naieżąoy prawdo- 
podobnio do Pawłowa.

Zabójca stanowczo odmawia wyjawiania swo
jego naswiska.

Petersburg. Do Carskiego Sioła wezwano Sto- 
łypina, któiy złozył raport o zabójstwie Pa 
włowa,

Petersburg. W  kułach dwoiskich zabójstwo 
Pawłowa wvw.dało przygnębiające wrażenie.

Car dopisał własną ręką na sprawozdaniu 
o śm iem  Pawłowa: „Ciężka do powetowania 
strata  uczciwego i dzielnego męża".

Odbyła się narada naiwyzszych dygnitarzy 
paiirtwowych, celem ustalenia pmgramu dalszej 
w a l k i  z t e r o r e m  rewoincyjnym.

Doradzano różne metody — mięozy inaemi 
w z m o ż e n i e  r e p r e s y j .  Ale projekt ten n i e  
u z y s k a ł  w i ę k s z o ś c i .

Saaiany na ćmierć.
W ie d e ń . Do „N. F r. Pressa" telegiatują z Pe

tersburga, że w twierdzy Petropawłowskiej ze
brał się dziś sąd połowy dla osądzenia zabójcy 
gen. Pawłowa

Zabójca, który nie wyjawił swego nazwmka, 
został skazany n a  ś m i e r ć  p r z e z  p o w i e 
s z e n i e .

W yrok ma być dziś wykonany.

&re„ztowa!iic robotnlnój.
Warszawa W  fabryce chemicznej Kijowskie

k M \  i M  mla.
'  tal zwani ta dalekim wzroku-

w  ostatniej pogadance (pat.z „N. Reforma" 
* 2 i Października 1906) była mowa o jednej 
z wad wzrokowych, zwanej myopią — dziś po- 
mowiiaj o drugiej wadzie, która, będąc przeci- 
wieiustw.-rn tamtej powszei hnie przez laików 

R »na bywa „dalekim wzrokiem", a którą 
my ohtui^.y nazywamy nadmiarowoscią, czyli 
z ra e ió g k j^ j hypermetrupią.

'  a^a  ta  polega na nieprawi ulowej budowie 
oka, nrzy której oś oczna jest z a  k r ó t k ą ,  
• A /€  e^m ienie równoległe przecinają się poza 

siatt ,wka (zamiast na niej), tworząc tam obraz 
pr7‘ o tó r bardzo odległych, których Leż hy- 
peimetrop. i .  j, człowiek wadą tą  dotknięty, nie 
może widzieć dokładnie. VP oku ^ego skupić by 
się mogły na siatkówce tylko promienie zDieżne, 
takier jednak niema na rwiecie, bo wszystkie 
są a i o równoległe, jtżeu pochodzą od ualekich 
prze dmiotów, albo rozbieżne od bliskich. Ale 
premienie, czrv to rów noległe, czy rozbieżne mo
żna uczynić zbieżnemi sztucznie, przepuszczając 
je przez soczewkę szkianną wypukłą. Oko więc

go i Scholtzego w Targówku ua Pradze poli
c ja  i wojsko, otoczywszy zabudowania fabry
czne, aresztowała 54 robotników.

Przy rew izji odnaleziono 18 sztuk karabi
nów manserowski en, ja ko też przeszło 20 re
wolwerów systemu Browninga, pochowanych w 
szafkach robotników, wielką ilość proklamac.yj 
i pism niedozwolonych, jakoteż u jednego z u- 
więmonyca kompletną listę członków party i bo
jowej praskiej. _

Straufy i&a patrol.
Warszawa. Na ulicy Gęsiej patrol chciał are

sztować jednego rubotmka. Zatrzymany stawiał 
opór, skutkiem czego komendant patrolu dał 
otrzal który zranił przechodnia. W tejże chwili 
z okien jednego z domów zaczęto strzelać na 
żołnierzy

Dom otoczono wojskiem, które najpierw dało 
k i l k a  s a l w  w o k u  a, a następnie odbyło re- 
wizyę i uwięziło kilka osób. Od kul, skierowa 
nyi h w okna, k i l k u  m i e s z k a ń c ó w  odnio
sły r a n y .

TiZitftiih w  Łodzi.
Łógż. Wczoraj przed potuuniem zastrzelono 

ta  na ulicy szeia żandarmeryi, pułkownika Sza- 
diko.

Wojsko dało salwę, przyezem poraniono kilka 
osób.

Łódź. Pet. Agencya tel. donosi: Zamach na 
szefa żandarmeiyi Szadiko został wyKonany 
przez 10 w rewolwery uzbrojonych ludzi, któ
rzy równocześnie strzelali. Z żołnierzy, towa
rzyszących pułkownikowi, dwóch zostało ciężko 
zranionych a trzeci lekko. Przy padkowo prze- 
i nodzący kozacy strzelali do dwóch osób, które 
uciekały i piawdopcdobme należały do grona 
spra vców Obaj ciężko ranni zostali przeu ie- 
ziem do szpitala.

Echa iauaiłia .
Petersburg. Zabójca Launitza jest podubno 

synem jednego z generałów gwardyi.

W y b o r y  d o  S ta su y .
Petersburg. Wybory do Dumy wy znaczono na 

dzień 2 marca b. r.

B j i y  se& re'«L .- H « » y  w
Petersburg. Były sekretarz pierwszej Dumy, 

Książę Izartiowski, wykreślony został z listy 
Wjboioów. jako poz<‘si-'ijący w śledztwie za pod
pisanie ouezwy wyborskiej.

21 ióhk: sla w ś;?.iidarinery!.
Petersburg. „Ruś" donosi:
Sztab oddzielnego korpusu żandarmów pole

cił naczelnikom urzędów żandarmnryi, aby cala 
korespondencja sekretna i badania prowadzone 
były wy ła ź n ie  przez naczelników' oddziałów' a 
nie pisarzy i podoficerów, ponieważ oględziny 
inspektorów stwierdziły wielkie nadużycia. Roz
porządzenie to wydano celem zabezpieczenia się 
przed ciekawością prasy.

Z • m a c 1'.
Petsrsbjrg. W Arohangielsku wykonano za

mach na dyrektorkę żeńskiego gimnazyum księż
nę Myszeckaja, która odniosła ciężką ranę. — 
Sprawca niewyśledzony.

BujKtyifzm.
Petersburg. Z Połtawy telegiafują: Trzech 

anarchii rów' wykonało tn zamach na kasę akc. 
Towarzystwa młynarskiego i zrabowało 5000 
rubli. Odchodząc, zostawili kartkę z żądaniem 
jeszcze 10 000 rubli, grożąc w przeciwnym ra
zie wysadzeniem u łyna w pow ietrze.

fńjao drukarnie.
Kijów. W ykryto tu dwie tajne drukarnie so- 

cyalistyczue i aresztowano 17 osób w nich za
jętych.

Barko- Lldwal,
PetersDU-g. „Strana" dowiaduje się ze stro

ny miarodajnej, że komisya śledcza w sprawie 
Hurko— Lidwat uchwaliła wytoczenie przez se
nat procesu karnego przeciw pomocnikowi mi
nistra Ilurce, dyrektorowi sekcyi ziemstw Li

twinowowi 1 gubernaturowi Niżnego Nowogrodu 
nr. hredeiyksowi za przekroczen.e w kiem nkn 
przekupstwa, oraz za niedbalstwo.

&

(Teł. „N. Refortriy" z il ftyeznia).

Mowa poeta Starzyńskiego.
Poseł S t a r z y ń s k i  w dalszym ciągu swej 

mowy wyraża ubolewanie, żo Izba panów nie
ma członków’ z -wyboru, i że kraje, będące hi- 
stoiycznie poiityczneioi indywidualnościami skła- 
dającenii państwo, uie są w możności ze swych 
sejmów' wysyłać członków do Izby panów. — 
Utunięcie z Izby pierwszej żywiołu wybierane
go sprzeciwia się dotychczasowym austryackim 
tradycyom, gdyż wszystkie konstytucjo austr. 
od roku 1348 do 1861 polegały na Izbie wyż
szej z wyboru. Co do numnrus clasus oświad
cza m^wca, że nieograniczona ilość ^złonków 
jakiegokolwiek ciała obradującego jest anoma
lią i izeczowo Eie odnowiednią. Obecnie rząd 
ma w ręku władzę nad wszystkiemi uch-waLmi 
Izby po „łów, gdyż jeżeli uchwała Izby pogłów 
nie jest mu przyjemną, nie potrzebuje nawet 
jej nu. przedkładać do sankcyi, tylko może mia
nować nowych członków Izby panów' i w tea 
sposób spowodować w niej zmianę stosunków 
partyjnych i uchwalić uchwałę Izby posłów. 
Dlatego też niemal \vo wszystkich państwach 
system ten zarzucone, a w Anglii król już od 
wieków nie zamianował żadnego dożywotniego 
członka Izby wyższej. Wobec tego nic można 
się dziwić, iż austryarka Izba panów żąda nu- 
me^us cłausus, gdyż Izba panów bez numerns 
clausus nie jest panem swych własnych uchwał 
a taki stosunek podkopuje powagę pa. lamenta- 
ryzmu i niszczy polityczne znaczenie wołowy 
parlamentu.

Mówca wyraża następnie życzenie, by posta- 
uom ienia § 5 ustaw zasadniczych były odpo
wiednio wykonywane w  tym kierunku, dj w 
przyszłości pomuiacye członków Izby panów 
dokuujwan i odpowiednio do kaiogoryj wyliczo
nych w tej ustawie Ustawa zaś mówi o mę
żach, którzy się zasłużyli około państwa, ko
ścioła. wiedzy i sztukń Katcgo:yc to można 
uważać jako dające się podzielić na niższo sto
pnie, nie wyliczone wyraźnie a więc obejmują
ce tak /e  tych, którzy się szczególnie zasłużyli 
około gospodarstwa, przemysłu i oświaty. Było
by bardzc pożądanem, aby rząd przy przy
szłych nominacjach trzymaj się systemu, usta
nowionego w ustawie zasadniczej. Także nie 
aależy identyfikować zasług około państwa z za
sługami biurokratyesnemi (Żywe potakiwania); 
contralistyczna niemiecka biurokracya w Izbie 
pauów jest zanadto dotąd reprezentowaną. — 
W końcu domagał się mcwca ponownie uwzględ
nienia krajów i narodowości' i oświadczył, żo 
będzie głosował za ustawą.

Wiedeń. Na wczorajszem popołudniowera po
siedzeniu Izby posłów w dalszej dyskusji nad 
przedłożeniem o „numerus clausus" pos. S t e r n -  
b e r g  oświadczył się przeciw „numerns elan 
sus", gdyż powstawać będą z tego powodu cią
głe konfl:kty między obu Izbami. Domaga się, 
aby powołano do Izby panów także zastępców 
prasy, która jest tak  ważnym czynnikiem, ja- 
koteż biu mistrzów wielkich miast, rektorów u- 
niwersytetów, prezesów Izb handlowych i kor- 
poracyj robotniczych. W  końcu w osti-ych sło
wach krytykował zachowanie się Izby panów 
wobec reformy wyborczej.

Prezydent ministrów bar. P o c ,k  oświadcza, 
żo z wielu przyczyn, przemi wiających za usta
wą, chciałby tylko jedną podnieść. Izba panów 
w ciągi: ostatnich lat mniej występowała poli
tycznie. w przyszłości ednakże reforma w ybor
cza i w związku z nią częściowa reforma Izby 
panów, do iakiej ta  ustawa właśnie zmierza, 
obu Izbom wyznaczy ścisło, jasno określone 
funkcjo polityczne, a w połączeniu z tem także 
ich polityczne znaczenie znacznie się wzmoże.

Minister wyiaża przekonanie, żfc w przyszło
ści obie Tzby będą barazioi, jak  dotąd, żyły ze 
s .bą w zgodzie. Jes t przekonanym, że ustawa 
ta  jest bardzo cennem wzbogaceniom naszej

konstyfcuc.yl- gdyż zabezpieczy Izbę panów przed 
tem, iż ski&d jej polityczny nie będzie stosowa
ny do chwilowych potrzeb. Decydującym jeonak- 
że jest niewątpliwie to, że p ł-zez załatwianie tej 
ustawy zostanie zakończoną wielka akcja , ma
jąca na celu nowe ukształtowanie instytucyj 
konstytucyjnych. Z tego powodu promicr prosi 
o przyjęcie tej ustawy.

Odpowiadając na Kilka uwag pos. btaizyń 
skiego, przedewszystkieru stwierdza, że niewąt
pliwie członków dożywotnich Izby panów, któ
rzy przyjmą mandat poselski, należy wliczyć 
do „numerns clausus", ponieważ każdej chwili 
mogą przez u tratę mandatu poselskiego stać się 
znowu członkami Izby panów. W  spiaw ie inter- 
p m aey i tych postanowień koustytocyi, we atu g 
których zasług' około państwa mają służyć za 
podsiawę do powoływania do Izby panów', 
wskazuje na to, że in terpretacja  ta  zawesze 
była bardzo ekstenzywaą i żo między innemi 
zashigi okuło dobra publicznego wogćle, a zwła
szcza także zasługi gospodaicze, szczególnie 
okoro rolnictwa i przemysłu, uważano za dosta
teczną podstawę do powołania do Izby panów 
Tych zasati także i w przyszłości będzie się 
rząd trzymał, jak  niemniej i tej zasady, aby 
przy powoływaniu do Izby panów odpowiednio 
uwzględniać także poszczególne kiaje. (Okla
ski.)

Poseł K r a m a r z  oświadcza się za przedło
żeniem, przyezem jednak wyraża życzenie, aby 
przy nominacji nowych członków Izby panów 
uwzględniano w wyższym stopniu narody sło
wiańskie, zwłaszcza czeski.

Na tem djsknsyę zamknięto i przedłożenie 
przyjęto w dnigiera i ty c ie m  czytaniu w 
brzmieniu, pizyjętem prz*iz Izbę panów

Następnie Izba w drodze nagłej przystąpiła 
do dyskusy1 nad sprawozdaniem komisyi rełor- 
my wyborczej o ustawie w sprawi* ochrony 
wolności wyborezej.

Po krótkiej dyskusji uchwalono p.zejście do 
dyskusji szczegółowej i na tem obrady prze
rwano.

Na końcu posiedzenia odczytano wnioski i in- 
tci-peiaeye, między terni wniosek nagły w spra
wie przedłożenia rządowego o kredytach woj
skowych.

Następne posiedzenie dziś o 11 przed połu
dniem.

zi fro m is^ ri k o !3 |o * * e t.
Wiedeń. K onnsja kolejowra odbyła posiedze

nie wieczorem pod przewodnictwem Sciilegia, 
w krórcm Drai ta*cże udział m inister kolei dr 
Derschatta.

Obradowano nad szeregiem przedłużeń o ko
lejach lokalnych. W  dyskusji oświadczył mini
ster kolei, że ze strony rządu zaproponowano 
gwaiaucyę dla tych linij, które są już odjw- 
wieanio przygotowane. Z tego powodu można 
było co do linii Jasło—Konieczna zapropono
wać wypracowanie tylko projektów szczegó
łowych, gdyż brak jeszeże odnośnego mate- 
ryału.

Rząd ednak ma poważny zamiar te linie jak 
najszybciej zbudować. Co do kolei w pow. my
ślenickim projektował rząd limę wąsao-iorową 
Podgórze—M yślenice—Lubień i zapewnił dla 
niej znaczne finansowe popaicie. W  ostatnich 
jednak czasach w to miejsce powstał projekt 
kolei Dormalno-torowej Swoszowice—Myślenice, 
który rząd z pewmoscią wydatnie poprze. Ca do 
źąuań w sprawie kolei lokalnej Kołomyja—Ste- 
fanówka, rząd przeciw odnośnemu wnioskowi 
nie wystąpi

Upanstwowienie kolei lokalnej T r z e b i 
n i a  — S k a w c e  zajmuje rząd już od dłuższego 
czasu. Sprawa ta  wywołuje tem mniej wątpli
wości, ile że nie spowoduje to finansowego ob 
ciążenia. :

Komisya przyjęła przedłożenia o kolejach lo
kalnych, oraz przedłożenie rządowe w sprawie 
opracowani i na koszt rządu projektu linii J a  
sło -  Konieczna i w sprawie dodatkowej umowy 
o frachtach kolejowych.

„ G a iic y ^ s M e  .  l o J e  !oU ulne*
Wiedeń. Parlam entarna komisya Koł? polskie 

go odbyła dziś naraay wspólnie z polskimi 
członkami komisyi kolejowej. — Postanowiono

przy fiyskusyi nad rozpoczęciem robót na prze
strzeni J a s ł o  — K o n i e c z n a  domagać się od 
rządu, aby budowa rozpoczęła się w r. 1909.

Uchwalono dalej domagać się zobowiązują 
cycb przyrzeczeń co po przyspieszenia budowy 
kolei M y ś l e n i c e  — M s z a n a  D o l n a .

Ro£Lzia! doiriaw wejskowycń.
Wiedeń. Centralna słacya rolmcza uchwaliła- 

wczoraj wniosek nagły nr. S t i i r g h k a ,  wzy-’ 
wający rząd do rozdziału dostaw wojskowych 
w ścisłym stosunku do kwoty, jednakże z wli
czeniem ceł, tak, że stosunek byłby 75 na Austryę 
a 25 na W ęgr, Dalej, aby delegacja au k .r a- 
cka corocznie wybierała osobną komisyę dla 
sprawy dostaw wojskowych.

Kltlunlcns I kle$'nfltzi,L
ttiitóOMi „ M  Rslomf

z dnia 11 stycznia.
Wiedeń. Uchwalona przez Radę państwa usta

wa naftowa otrzymała sankcję.
Insbruk. Tutejsze dzienniki donoszą, że poset 

Kathrein nie kandyduje przy nadchodzących 
wyborach i powołany zostanie do Izby panów

unadjiluy kontraktowi a mzuis^a 
skarbn. ‘ *

Wiedeń. Deputacya urzędników kontraktu- 
wycn prze as oi wił a dziś ministrowi finansów 
drowi Koryiowskiemu następujące życzenia tej 
grupy ułwyanstów państwowych:

1) Przyznanie dodatku drożyim rnego w tej 
samej wysokości, co i urzędnikom, t. j. 120 K 
zamiast projektowanych 60 K.

2) S tabilizacja po trzech latach bez względu 
na wiek.

3) Zniesienie paragrafu o wypowiedzeniu.
1) Przyznanie dedatka aktywalnego w  i.ym

samym stosunku, co urzędnikom państwowym.
5) Rozszerzenie terminu urlopu w razie cho

roby do 1 roku.
6) Zmiana przepisów emerytalnych.
7) Zmiana tytułów analogicznie do efioyan- 

tów pocztowy ch.
M inister Korytowski oświadczył,, ze trzy pier 

wsze pffiokta petycji n i e  d a d z ą  się przepro
wadzić, gdyż samo podniesienie dodatku do wy
sokości 120 Korou dla CoOO urzędników' kon 
traktowych wymagałoby 360.000 kor., a nadto 
i inno kab-goiye urzędników i sług yaftatwo- 
wych wystąpiłyby z podobnemi żądaniami.

Co do innych punktów minister przyrzekł, że 
zostaną one w miarę możności uwzględnione.

Ifchw&Iy kuaiuktCyOBaryukz6:#.
Wiedeń. Zgromadzenie konlekcyonaryuszów 

uchwaliło wystąpić przeciw ustawie przemysło
wej, nawet w tdrmio uchwalonej przez Izbę pa
nów, gdyz ustawa ta  nie odpowiada interesom 
konfekcyonar,mszów i grozi ruiną całej gałęzi 
przemysłu oraz dziesiątkom tysięcy ludzi w ima 
pra 'u jacyeh.

Łonł ugj m r^ki tte
' Budapeszt M inister honwedów wniósł w Iz

bie przedłożenie o kontyngencie rekruta na rok 
1907.

Budapeszt W  przedłożonej przez rząd wę
gierski ustawie o koutyngiencie rekruta jest 
klauzul? następująca: „Co się tyczy kontyn- 
gientu rekruta na przyszłe lata, zostame sej
mowi przedłożoną odpowiednia ustawa, regulu
jąca podwyższenie konTngientu na cały szereg 
.a t" '

Z Sejma wigierskiego
Buaapb8zt, Sejm obradował wczoraj nad wnio

skiem komisyi nietykalności poselssiej, która 
żąda postawienia w stan oskarżenia b. m inistra 
sprawiedliwości Pmsza za naroszenie metyital- 
ności kilku posłów między tymi bar Banffy’ego 
[>odczas znanych zajść 13 grudnia 1904 r  
Wniosek odesłano z po w i otem do komisyi

hypermetropa tylko promienie przez taką so
czewkę przepuszczono skupia na siatkówce i 
widzi wtedy przedmiot całkiem wyraźnie, a siła 
soczewki potrzebnej aby promienie równoległe 
skupiły się na siatkówce oka nadmiarowego, 
wskazuje nam, podobnie, jak  w myopii, stopień 
jego nadmiaiowości.

Hypermetrop jednak dopóki jest młody, sam 
sobie bezwiednie ułatwia v idzeiiie przedmiotów 
odległych bez użycia szkieł czyli okularów, bo 
n a t ę ż a  s w o ^ ą  a k o m o d a c y ę * ) ,  robiąc 
przez to soczewkę sv ego oka wypuklej.szą. a 
więc silniej łamiącą. To ustawiczne ijuęźanie 
akomodaeyi w silnym stoDniu jest szkodliwe i 
odbija się niekorzystnie na wzroacn zawsze, cza
sem wcześniej, czasem pvźniej, zależnie od sto
pnia wady hypermetropii. Oko wymiarowe po
prawiając w' ten naturalny sposob swoją wa
dliwą budowę, musi nawet patrząc w dal, uży ■ 
wać do tego pracy akomodacyjnej, w przeci
wieństwie do oka miarowego, w którem ako- 
modacya przy patrzeniu w dal spoczywa.

*) Akomodac^a jost tu czynność, polegająca ua 
skurczu mięśnia, zwanego akomodacyjnym, która 
sprawia, że możemy równio dobrze widzieć przed
miot}', /ł-.ajdnjęce sl^ w najrozma szych od nas od
ległościach.

Hypermetropia jest wadą wrodzoną, przez 
długi jednak czas, zwłaszcza niskie jej stopnic, 
bywają p r-y  pomocy silnoi akomodaeyi masko
wane i człowieit, wadu ta dotknięty, widząc do
brze z daleka, sądzi, że ma wzrok prawidłowy, 
dopóki nie wystąpią przykre, czasem nawet gro
źne następstwa. W&da ta  jest częstą, gdyż przy
jąć można, że 10 procent oczu ma refrukcyę 
nadmiarową; wiele jednak osób wcalo o niej 
nie wie — do czasu

Ponieważ u hypeimetropa już przy patrzeniu 
w dal — kiedy inne oczy wynoczywaią — pra
cuje akomodacya, przeto przy patrzeniu z bli
ska prom ta  masi być o tyle większy, s mię
sień anomodacyjny nie wypoczęty doznaje szyb
ko znużenia, co dąie powód do objawów tak 
z w a n i j ' n i e d o m o g i  a k o m o d a c y j n e j ,  któ 
ra dopiero zwraca uwagę danej osoby, że wzrok 
jej me jest w porządku. Niedomoga akomoda- 
cyjna objawu się tem, że po pewnym czasie 
pracy ocznej przedmioty bliskie zaczynają się 
zamazywać, występuje ból w oczach, ucisk 
w czole i ból głowy niekiedy bardzo silny, hy- 
pem etrop musi przerwać pracę i wypocząć, 
poczem przez jakiś czas wmzi dobrze, aż zno
wu powTórzy się to samo Im stopień hyponno- 
tropii wyższy, tem objawy te silniejsze i rem 
też wcześniej występują, zmuszając pacjenta do 
zasiągnięcia porady.

Czasem chory nie zdaje sobie sprawy, że to 
oczy są przyczyną tych bólów głowy, potęgują
cych się nieraz do wielkiego nasilenia i leczy 
się bezskutecznie na głowę tak długo, dopok;, 
dobrawszy sobie stosowne okulary, nie uwolni 
się oil cierpienia swego raz na zawsze.

Drugiem częsteui następstwem bypermełropii 
jest wytwaizaaio się z e z u  zbieżnego, t. j. ta 
kiego, przy którym jedno oko zbacza na we
wnątrz Powstaje on z następujących powodów. 
Pomiędzy zbieżnością obu oczu a akomodacyą 
istnieje z natury stały proporcjonalny stosunek: 
im oczy ustawiają się bardziej zbieżnie, tem 
silniej akomedują. Hyjjermotrop potrzebuje przy 
pracy silnej aKomodacyi, dla ułatwienia więc 
ustawia oczy bardziej zbieżnie, ni/, togo wyma
ga odległość Drzeamiotu pracy. Gdj przy tem 
i >dno oko ma gorszą bystrość wzroku niż dru
gie, to on je skręca jeszcze bardziej na we
wnątrz, aby nieir wcale ni* patrzeć, bo woli 
widzieć jedueni okiem dobrze, niż żeby mu tam
to gorsze przeszkadzało. Jeżeli się to powtarza 
przez pewien czas, to oko pozostaje już stale 
w tem położeniu, czyli zezuje.

Jeżeli oba oczy m ają równą bystrość wzroku, 
to i tak  może powstać zez, bo to bardzo zbie
żne ust.aw.enie obu oczu sprawia, że hyperme- 
trop tyidziałby wszystko podwójnie; dla uni
knięcia więc tego znów skręca jedno oko je-1

szeze silniej, aby niem nie widzieć. W tedy wy
twarza się najczęściej zez taki, że nie ciągio 
jedno oko zbocza na wewnątrz, lecz naprzo- 
mian raz jeano, raz drugie.

Zez wy*:wan'a się zwykle już w dzieciństwie
i tu wtedy, guy dziecko zaczyna się uczyć.

Za&abiodz hypermetropii, jaku wadzie wro
dzonej, nie można, — ale można zapobiedz jej 
następstwem i usunąć dolegliwości, jakie spro 
wadze, przez dobranie i to wcześnie odpowie 
dnich szkieł. Wybrać je  musi lekarz i zarazem 
wskazać, czy mają być stale noszone, czy tylko 
do pracy, czy inne używane w nul a mne w 
pobliżu — zależnie od stopnia wady i innych 
rozmaitych okoliczności. Przez użycie szkieł — 
pod w arunkiem, że są dobrze dobrane, uzyskuje 
się bardzc wiele: usuwa się nietylko obi a wy 
niedomogi akomodacyjnej. ale zapobiega się wy
tworzeniu zeza, a uawet w wiem wypadkach, 
gdy te r się już zaczyna pojawiać, można go je
szcze przez systematyczne uzvwanie szkieł u- 
sunąć, przy równoczesnem ćwiczeniu oka erorzej 
widzącego. Szkłu więc wtedy mają zadanie 
dwojakie, zarazem zapobiegawczo i lecznicze.

I h  Adam rstngk



2. N r 17. * N O W A  R E F O R M a Piątek, 11  Stycznia 1 9 0 7 .

Podczas rozpraw nad etatem oświaty, po«e 
H e n c z  (p. Indowa) atakował szereg profesorów 
niuwersyietu budapeszteńskiego, że na tym uni- 
wersytecie znajdaje się 32 procent żydów i żą
dał zaprowadzenia na nim dla żydów „numtrus 
clausts". (Śmiechy). Następnie krytykował sto
sunki w gimnazyaeh węgierskich

B a « >
Wiedeń. Bilans bankn l ustro-wegierskiego za 

rok 1903 wykazuje czysty dochód w wysokości 
21,189.000 koron Udzia! państwa w zyska wy
nosi 0,102.000 koron. Z Ł :go przypada na A astryę 
3,498.000, na W ęgry 2,601.000 koron. Dywi
denda od ak c ji wynosi 90 koron 40 hal., czyli 
6"457•/«. Na kupen za drugie półrocze przy pa 
da 62 koron 40 hal.

K a « ia  P ł1? ! ^  i m
Pcznai Przy wczoraj dokonanych wyborach 

do Rady miejskiej wybrano ogółem 63 Niem
ców i 7 Polaków. — Niemcy zyskali cztery 
miejsca.

Walisa z  kościołem.
Paryż. Watykan miał otrzymać wiadomość, 

iż prezydent ministrów Ciemonceau zamierza 
szeieg pLsm, znalezionych u Msgr. Moncagnmi, 
dotyczących DolityKi Watykanu wobec Francji 
i inuych państw, odczytać w Izbie.

Z francyi.
Paryż. Ponownie zostali wybrani prezyden

tami aenatu D u b o s t , Izby deputowanych 
B r i s s o n.

Wypadek nas jncy trouu.
Belgrad. Podczas polowania na Sawie na są 

czki łódi motorowa, w której jrchał następca 
tronu Jerzy doznała uszkodzenia, uderzywszy o 
drzewo i zaczęła tonąć Następca tronu wyratował 
tię, płynąc do brzegu poczem wieczorem powrrócił 
do Belgradu

9v|ilb suktoayjna w Persyl.
Londyn. „Dnily TelegraplC donosi z T e h e 

r a n u ,  że gron tam w a 1 ka e nk ce s y ] n a 
o tron, gdyż trzeci syn zmarłego szacha Ab dni 
M i r t a  podnosi swe pretensje do korony Ma 
on armię złożoną z 10.000 ludzi, z którą ihce 
t d e i z y ć  n a  T e h e r a n .

Zaboraeote «r Maroko,
Londyn. „Daily Mail“ donosi z Tangeru. źe 

Ra jutu* znajduje się obecnie wśród szczepu 0- 
taaras, gdzie gromadzi nowe wojska.

&0zr&ataa Królowa.
Lizbona. Frólowa-matka portugalska Ma r y  a 

Pi  a,  ciotka króla włoskiego, musi opuścić Li- 
tbouę i przenieść się do Wioch, gdyż pał la
ment. nie zawetował sum, zasianych na uno- 
rzen’e jej długów, powstałych wskutek rozrzu
tnego życia.

Kroiifba.
Kraków, 11 stycznia.

D z i ś :
K a l e n d a r z y k  k o s  c i e r n y :  Hyginu p. m. 

i Ronuraty p.
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 

słońca 11 stycznia o godz. 7 m. 38, zachód o godz. 
3 m. 57-; dlagość dnia godzin 8 minut 19.

T e a t r  m i e j s k i  w Krakowie: „Tamten" lia  
skoffa (popularne).

T e a t r  „ F i g l i  ki ":  po raz drogi: „List pie
niężny" i Strach przed kijami", dyalogi sceniczne 
Conrt«]ine’a, „Pieśń ostatniego halabardnika", A 
Nowaezyńskiego, szereg pieśni, odśpiewanych przez 
p Zimajer- Rapacką, pam-ornins „Księżycowa balla
da" i t  d. Początek o godzinie pół do 9 wieczór. 
(Sala saska).

T o a t r  l u d o w y :  zamknięty.
O d c z y t y :  Uniwersytet Indowy (raia ' hoteln 

Kleina, o godzinie pół do 8 wieczorem) dra Feli
ksa Perl* p. t. , 0  ustroju socyanstyoznym- (z cy
klu o państwie).

Powszechne wykłady uniwersyteckie. Dr A. So
kołowski: Poiska i Prusy w r. 1806" (aula szko
ły realnej, g. 6 w.).

W  auli uniw. J..g, O. Bart.hiera p. t, „Dante",, 
godz 4  pop.

K o n c e r t  Pelagii Skarbek śpiewaczki oraz pia
nisty p. St. Głowackiego w sali starego teatru, g, 
poi do 8  w.

Rozłam w większości Krakowskiej Rady mia
sta. Wczoraj obiegała po mieście pogłoska, jakoby 
w radzieckim Kole konserwa ty wnem przyszło do 
rozłamu. Wedle informacyj nam a.lzielonych, odby
ła sic we środę wieczór naraua pewni j grupy rad
ców konserwatj wnycli, z których nie wszyscy na
leżeli do organizacyi Koła radzieckiego. Rezultatem 
narad miało być zawiązani1 sic „klubu centrum", 
do którego wpisało się podobno 15 konserwaty
wnych radeów miejskich.

Popis fZKOty dramatycznej. Wczoraj odbyło 
się w saii klubu poramwegn przy ul. Lubicz, przed
stawienie szkoły dramatycznej p. Michała Przyby
łowicz... Młodzi adepci sceny odegrali kilka odsłon 
ze „SluMw panieńskich", mianowicie seenę na wsi 
rf domn pani Dobrójskiej. Z grających wyróżnił się 
w pierwszym rzedzie w roli Radosta p. Koziełło, 
który okazał się talentem wiele obiecującym i ode
grał świetnie rolę staregi wuja, swatającego nie
zmordowanie swego siostrzeńca. Doskonałe odegrała 
rolę żywej, ciętej K ury p. Sawiczów na. P  Kar
bowski stworzył w roii lemymenialnego Albina 
dobrą figurę umierającego z miłości młodzieńca. 
Trz] lotowaty Gustaw znalazł w p. Zborowskim in
teligentnego wykonawcę; chwilami, Bkrtkiem  zbyt. 
niespokojnej gry wpadał p. Zborowski w szarżę, 
naogół jednak rola odegrana została bardzo popra- 
wuia Wspomnieć wtkże naW.y o grze p. Zarańskiej 
w roli mamy DobrójsMej, oraz p. Norwidówny 
w roli Anieli. U tej ostatniej prawdopodobnie skut
kiem tremy, w pewnych momentach widać było 
niepewność w  ruchach; prócz kilku małoznacznych 
usterek, rola wypadła zresztą wcale dobrze. Ma

leńką rolę starego służącego, Jana, odegrał a po
wodzeniom p. Czaiski.

Ogólne wrażenie popisu było bardzo dodatnie i 
pozostawiło u widzów1 bardzo sympatyczne wraże
nie. Było ono świadectwem rzetelnego wysiłku kie
rownika szkoły, p. Przybyłowicza, któremu należy 
się za pracę szczere uznanie.

Podczas antraktów przygrywała orkiestra ama
torska mardolinistów pod kierunkiem p. Grzegorza 
Senowskiego.

Licznie zebrana publiczność nie szczędziła mło
dym aaeptom sceny zachęcających oklasków.

Z Towarzystwa ogrodniczego. We środę ubie
głą odbyło się zwyczajne miesięczne zebranie człon
ków Towarzystwa ogrodniczego, na którem p. MH1- 
d n e r ,  podskarbi Towarzystwa, wygłosił odczyt p. 
t. „Racjonalne przechowywanie i właściwy czas prze
chowania owoców zimowych". Prelegent zwrócił 
uwagę, że szlachetno odmiany groszek i jabłek 
tylko wtedy dają się przechowywać dłuższy czas, 
gdy zbierane są bardzo ostrożnie i Btarannfe by
wają pakowane. Dużą rolę odgrywa też wybór pi
wnicy, która nie po winna być zbyt wilgotną, raczej 
ciemną niż jasną, a o ile mrozów nie ma, często 
przewietrzaną Najlepiej przechowywać owoce w sza
fkach z licznemi przegródkami lub na półkach dre 
wnianych Owoce należy często przeglądać, dojrzał" 
kolejno wybierać, a nadpsute natychmiast usuwać. 
Prelegent poddał w końcu surowej krvtyce sprze
daż owoców w Krakowie przez handlarzy, nie umie
jących ODchodzić się ze szlachetnemi odmianami 
owoców.

W  dyskusji p. Brzeziński i pref. Janczewski 
omawiali szeroko kwesiyę przechowywania owoców. 
P. rohl poruszył epiawę wolności sprzedawania 
owoców w niedzielę przez cały dzień, jak to jest 
np w Anglii, aby tym sposobem rozszerzyć zbyt 
owoców między szerokie warstwy ludności, a od- 
stręczyć je od napojów aikoLolicznych. —  Wniosek 
p. Ponla przekazano do rozpatrzuiia wydziałowi. 
Posiedzenie zakończyło się zwykłem rozlosowaniem 
roślin i kwiatów.

M ezw ykłe oszuetw o. Toa adresem pani E. M., 
zamieszkałej przy ul. Grodzkiej, przyszła dziś pa
czka za pobraniem pocztowem, aa któro adresatka 
wręczyła listonoszowi 11 koron. Gdy paeznę otwo
rzono, okazało się, żo było w niej tylko pudełko 
z pastą wartości 10 centów. Paczka, jak widać 
z opakowania, nadwsłst z Danii. —  Okazuje się 
z tego, że trzeba być bardzo ostrożnym z odbiera 
uiem paczek za pobraniem potztowcm. zwłaszcza 
gdy, jak w danym wypadku, przesyłka nie byfa za
mówioną przez adresatkę.

W yspiański w  m iejskiej gateryi w e Lw ow ie. 
Sekcya finansowa Rady miejskiej uenwaliła wezo- 
raj na nadzwyczajnem posiedzeniu zakupić dla 
miejskiej galem" obrazów zbiór szkiców Stanisła
wa "Wyspiańskiego p. t. „Notatki z podróży po 
Francji". Jest to zbiór szkiców i rysunków ołów
kowych i akwarelowych, które wykonał artysta, w 
czasie podróży swojej, podjętej dla poratowania 
zdrowia do Francji w r. 1905. Obąjmuje ona w i
doki gór, okolic nadmorskich, krajobrazy i t. p. —  
Uchwała zapadła na wniosek p. wiceprezydenta Rn- 
tou skiego. Sekcya postanowiła ofiarować za ter 
zbiór cenę 1000 K. Wiceprezydent Rutowski od 
niósł się telegraficznie do rodziny artysty z propo
zycją  zaknnnu.

S em a cy jn a  uelet^ka. w  sprawie saandaliotLej
afery niejakiego hr. M. W . „Gameta Narodowa" 
donosi, ze wiadomość o ucieczce i  sfałszowaniu 
weksli przez hr. W . jest nieprawdziwa Pan M. W. 
ani nie umknął z kiajn. ani fałszywych weksli 
w obieg nie pnścił. Gara sprawa ogranicza się ao 
tego, że p. M. W . prowadził życie nieodpowiadające 
jego dochodom, skutkiem czego rodzina wymogła na 
nim zobowiązanie zmiany tryou życia i w tym celu 
czasowy wyjazd ze Lwowa, który dal powód do 
wspomnianych pogłosek.

Slub W  Warszawie odbył się w dniu 9 b. m. 
ślub dziennikarza p. Maryana Winiarskiego ze 
Lwowa z panną Haliną Jankiewiczówną, córką 
ś. p. Jana Jankiewicza, znanego przemysłowca.

Zabójstwo i samobójstwo. Z Morawskiej Ostra
wy donoszą, że przed dwoma dniami w nocy w po 
bliżu szybo „Salin", koio Po i ssie j Ostrawy, zostaia 
zabita 22-lem ia robotnica, Joanna Kura, Dożem przez 
swego kochanka, górnika Stanisława Kezlika. Prze
chodnie znalazłszy zwłoki, natychmiast zawiadomili 
o wypadku żandanneryę, która jeszcze w ciągu nocy 
mordercę wyśledziła i  przytrzymała. Uwięziony upar
cie wypierał się winy, cnoć na jego ubraniu zrale- 
ziono liczne plamy krwi Wczoraj w  południe Ke 
zlik, przyprowadzony do kancelaryi na przesłucha
nie, Korzystając z nieuwag" żandarma, który w ką 
cle postawił karabin z nałożonym bagnetem, ikeczył 
nagle do kąta, a schwyciwszy za  harabin, w okamgnie
niu wbił sobie bagnet w pierś i padł natychmiast 
nieżywy na ziemię. W szelki ratunek okaza* się nie
możliwym. Powodem zamordowania kochanki nrzez 
Kezlika była, jak mówią, zazdrość.

V Zlot w szech sok o li słow iań sk i Odbędzie się 
w dniach 28, 29, 30  czerwca i 1 Kpca 1907 r. 
w Pradze rześkiej, Dołączony z międzynacodowemi 
zawodami „Europejskiego Związku gimnastyczne
go", które trwać będą przez cały tydzień po zlo
cie. Koszta złota, nad którym protektorat przyjęło 
miasto, obliczone są na 25U.000 JŁ Pracami przy- 
gotowawczemi zajmuje się komitet, z 200 osoo zło
żony.

Na czele komitetu zlotowego soi i niezmordowany 
pracownik na polu sokolstwa dr Józef Scheiner, 
prezes czeskiego Związku sokolego, delegat, tego 
Z wiązko na polskim zlocie w r. 1903 we Lwowie. 
U-zęść gimnastyczna spoczywa na barka eh naczelnika 
związkowego druha Henryka Yaniczka. Na cele 
zlotowe zbierane są składki w całych Czechach i na 
Morawie.

W  program szczegółowy zlotu wchodzą: ćwiczę 
nia wspólne 8 tysięcy druhów, oddziałów konnych, 
ćwiczenia gości, ćwiczenia żeńskich oddziałów i mło
dzieży i t. d. Odbędzie się też uroczystj pochód 
przez miasto. Urządzoną dalej będzie wystawa wy
chowania cielesnego i ludowa.

Boisko wybadowane zostanie na przedmieścia 
Letnie. Rozmiary jego zakrojone będą na tak ol
brzymią skalę, że boisko, trytony, szatnie i t. p. 
zajmą przestrzeń 103.750 m. kwadr. Samo boisko 
obejmio 40 .000  m. kwadr., szerokie na 142 m a 
242 długie. Trybuny i galerye pomieszczą 45 .000  
widzów. Budowa rozpocznie się w styczniu b. r 
Na boisko prowadzić będzie kolej elektryczna,

T rzęsien ie ziem i. C h r y s t y a n i a .  (Teł.) Z wie
lu miast Norwegii donoszą o trzęsieniu ziemi w cią
gu ubiegłej nocy.

E k sp lozja  w fabryce P i t t s b u r g .  (Tei.)

Wczoraj eksplodował w jednej z tutejszych stolo 
wn* pice I kocioł, przyczem zginęło kilku robotni
ków, a kuku roztopiony metal bardzo ciężko po
ranił

Starzy ludzie. W  « mieście \Vlener - Neostidt, 
względnie w sąsiedniej wsi Mattorsdorf, zwarła 
pzzed dwoma dniami Julia Oesterreieher, staruszka 
licząca 108 lat. Kilka ani przedtem, bo 8 b. m 
zmarł w Miihlbeim 103 liczący Michał Hirscli. 
W  tem samem mieście żyje dragi stnletetni sta
rzec Faustmanu, kiery w zeszłym roku skończył 
sto lat.

p & $ i ą y £ w .
Z KrakOWa o d c h o d z ą  do  L w o w a :  o 6"45 

rano (posp.j, 8 1 0  rano, 11 przeu połud. 2"49 (bły
skawiczny), 8"38 (expresa), 9 i 10-55 wieczór; do 
R z e s z o w a  6 1 5  wieczór; do W i e l i c z k i  83C 
rano, T 30  popoł., 7 40, 9 i 10‘55 wieczór; do Z a- 
k o p a n e g o  9 0 2  rano i 11 ’4 0  w nocy: do K o 
c m y r z o w a  8"40 rano, T-15 popoł., 8"05 wieczór; 
do O ś w i ę c i m  a 4 ’30 rano, T 15 popcl., 7‘40  
wieczór; do W i e d n i a  5"25 rano, 7TS ranr (po
spieszny;, 9-20 rano, 2 popoł., 2 31 pop. (błysk.), 
6"40 wieczór, 10 wieczór (posp.); do W a r s z a w y  
5"25 rano. 9 20 przed poł., 6"40 i 10 wieczór.

Do Krakowa p r z y c h o d z ą  z e  L w o w a :  
4"42 rano 6"bO rano (posp.', 8 -45 rano, T 30  pop., 
2"24 (ołysk.), 6"25 i 9"38 (poBp.) wieczór; z R z e 
s z o w a  10"45 wieczór; z W i e l i c z k i  7 ‘35 rano, 
11-35 przed poł., i wieczór o 6 25, 6 ’45  i i.0'46; 
z Z a k o p i n e g o  4"40 po poł. i 1 T 00  w  nocy; 
z K o c m y r z o w a  7'40 rano, 1 0 5  po poh i 7-10 
rano; z O ś w i ę c i m  a 7'2b i 8 1 0  rano i  9 1 2  
wieczór; z W i e d n i a  o"19 rano (poip.), 9 4 5  
przed toł., 2 43  po poł. (błysk.), 5T 5 po poi., 8 1 8  
wiecz. ęposp.) i  10.u9 w nocy; z W a r s z a w y  
6 1 9  ran o (posp.). 9 -45  rano, 5 15 po poł.

Odpowiedzialny redaktor i wyda wet.
M i c h e l  K o n o p i ń s k i .

i t a r s a  t e l e g r a s i o z & e r
Wiedeń 10 stycznia. Losy a) procentowe: Austrjackie 

zakładu faed. s obi. pr. c roku 1880 3-prc. 274 90, A.ustr. 
żarł. kr, 2 obi. pr, s r. 188? 3-prc 28-1-—. Uregnl. Du
naju z 1870 r. 100 tir. 6-pre. 257-—. "Węg Bantu hip. 
yo 103 rtr. 4-pn. 252-—. Pożyczka »erb. prem. po 100 fr. 
2-prc. a 01*—. b) bfcZyiOC.: rBasilical C zł. 22p70. Zaki. 
kred. dla L. i p. po 100 zł. 448 70 Clory „O zł. m k. 
141'— Pożrczka m. Insbioka 20 z’. 77-—. Losy m. Kra
ków. iO zł. 90'—. Pożyczka m. Lubiany 20 zł. 57-50 
Ofer 43 z. 16f-—. Pałfly 40 zł 178'—. CceiWf krz>ża 
anstr. T. In zł. 48-75. Czerw. krzyZa rręg To w. 5 zł. 
27 TO. Lob;, mnu arcyks. Kudolfa 10 zł. 67'—. Salma 
40 zł. m. 123-—. Pozyczca SaloDuiga 20 zł. 76 —. Tu
reckie oLug. prom. kolei, po 400 fr. 168-50. Los” kom, 
jn. Wiednia b 1874 r. 501-—.

Berlin 10 stycznia. Anstryackie bausnoty 84-tó, Spiry- 
tn; —•—.

Paryi 10 ityczma. 3-prc. Renta 95-72. Mąka 09-35.

Pr?! prh i laimdi, p,łj M M  i m A
pamiętajiny

3 TDÎ fZyjtuJSl! JlkOt̂ ! «

B i l o n y
łnieligentay ezłcwiek absjolwent krakowskiej 

Akademii handle re . posznkaje posady. 
I-głoszei "a prd U . M, przyjmuje Admini- 

łsranya „N Reformy. 64 1 4

meblowar.o z utrzj maniem lub bez. —  
CL Siem iradzkiego 16, parter. 63 1 3

Potrzebuję my

p o m o c s i L ć ł  l i s n d l c w e g o »
O zgłaszających sią zasięgamj szcze

gółowych i»Tor»acyi 
56 1 2 Sza -A 1 i Syn w Krakowie.

3D0 Koran 1 tdoftj tr.,sr„Jr
.liestniciwi* k p  *e»ya  ca mcztiwy zakłaa p-ze- 
mysłowy w Kraks wie l i s  ia  prswicsyi. Żgfo- 
izenia po „ £ j .  u ea, »• psstt resln te  Kru
ków  za skazitieH  kwita ■*»# at. 432 1 3

Pasztety zsaiio l̂te!
c drobin 1 kg. ..........................  złr. 2 50
1  gęsich wątrócek 1 kg............................złr. 2'50
> iz iczy zn i 1 kg . . . . .  złr. 2 — 
Bal in z dziczyzny 1 kg złr. 4'—
wysyła D y o n k y  C h r a b ą s z c z ,

Hotel Krakłtaiki, Kraków- ló  7 0

P om ocy w  kiauec
gimnaz. ięz. memieck-ogr udziela pod b. korzy
stnymi warunkami słuch. II r. unraers Zgłoś*.: 
Szewuka 23. I  p ad 2—3. 41 3 6

Wszelkie 37 3 6

EUiboty lącsK@
rozpoczęte i  w/kończone, jakoteż naj
nowsze przybory do haftu poleca Sabina 
Knobei, KtikO/1, Grodzkf 35, I piętro

do w) diierżawitnia. Wsrnuki do prze
glądnięcie w Ztuządzia Tow Wzajemne  ̂
Pomocy Ucz. Ca. Jag tDom akademi
cki parter 2 5» codziennie między 2—4 
godz. po południu. Oferty wnosić mo
żna do 16 stycznia b. r. 29 3 3

dnie podolskie po z łr. 1 * 2 0  bez 
skórk i, sprzedaje handel dziczyzny 

pod rira ią  435 1 3

Hauruty fflK teS
Kroków, Szczepnoska 2.

M C T ggjM  sgsbb  asgjr  s  ' _  !wjjstc_" t i .  sa. aajfcia8iłWłi«jiuiMLvz.'i'c- <ułm*jaKxwxs3HmrmrBKnm !” w t  (rsrwaw ww yH 1 u mu

B ln n lL l d o  p a p ie r o s ó w  boz najumiejszij domjesdd glloeTyny.

47 1 6

Do nabycia w c. k. Specralnej trafice
R U © © Ł F A  K E M Ł I C Z K I  W  K R A K O W I E .

Ucjteuiłjna Pateis Sśb? w  s i s  m im  
I Fdl̂ ka

poleca po najtańszych cenach wyborowe gatunki ł ta w y  p a lo n e j  
i  sero w ej, h tw ę  s i t o w ą  (syst. ks. Kneippa), jakoteż

Skład herbaty, w Odek, i Tina, kom akow , lik ierów , oraz wszel
kie towrary kolonialne i delikatesy 

Zlecenia z prowineyi wysyła się odwrotną pocztą i koleją.
Z poważaniem

P A L A R N I A  K A W Y
pod firmą

23 4 40 2 2  K r a k ó w ,  S z e w s k a  2 2 .  JT

Ź4MĆW5ZFJm! ingres t e p f i
/. powodu wyjazdu do sprzed? '.u. — 
TC1  poste restante Kraków. at 4 6

PAPIER LISTOWY
TOmRZYSTTA  

5 Z K O Ł Y  
LU  D O W E J

i  11 o

w  K r a k o w i e ,  n i .  K a r m e l i c k a  L .  3 t ś .

R l n r o  i s m i e s z e z e ó  nauczycielek p ryw atn y ch  i bon o tw arte  tv dni 
powszednie w godzinach od 10 do 31 przedpołudniem  i od 3 do 5 po 
południu P i i s r u o  » e 5 * P e t a r y a 4 a  o tw arte  w  dni powszednie od 
godz. 11 do 12 przedpołudniem , i  otw arte
w dni powszednie od godz. 3 do 6 Twpoludniu. ustne
o m ieszkania sta łe , przysługujące ty Iko N auczycielkom  pryw atnym  i szkół 
publicznych jwzyjmtije zarząłiczyni domu p. J u l ia  K eyha w  godzinach 
od 3 do 4 jiopotudniii w  dtu powszednie. S y s O ^ Z ^ T i i f t  C t H i e j i Z -  
k a n i e ,  w którym znajdą pomieszc&inie N auczycielki zamiejscowe, 
przyjeżdżające dla d aw an ia  egzam inów lub dłH załatw ienia innych siiraw  
oraz N au tsy c ie lk i p ryw atne, zostające chwilowo bez posady, przyjm uje 
p. Jadw iga Chwalibóg, k tó ra  jnow adzi rówrnież biuro  um ieszczeń Stow a
rzyszenia i za ła tw ia wszelkie dotyczące korespondencje. B iuro  um ieszczeń 
pośredniczy tak że  w w yszukiw aniu  lekcyf p ty w atn y ch . Zapisyw ać się 
można na członków S tow arzyszenia i bibliotecznych wr b ” is-ze sek re tark i 
p. Em ilii Stypkowskic-j w godzinach od od 11 do 12 przedpołudniem  i od 
3 do 6 popołudniu. N auczycielki, będące osłonkam i S tow arzyszenia m ają 
p ierw szeństw o do korzystania z m ieszkań w dom u S tow arzyszenia i do 

w szelkich u lg  obiętych regal 3 rai nem. 22 9 o

aanton
c k i e g j  za 2 złr. m-es. Zgłosz.: Szeaska Ś2 
I p od 8’/a—P1/, wiccz 43 3 fi

K r a w t e c z y z n a ,  S f S S t f S S
r ó l k i  -  tanio przy ul. Krowoderskiej 1. 19, 
w oficynie, II p:.;tro. 5462 16 .0

t e e o i i  &{mdio@y
ndodszy, facliowiec, potrzebny do N a
ga/y nu Nowości męskich A . Ulr.ó s*ł 
c z e r s k i e g o  i  ^o lak ieM /ioz ił w  Ks-a- 

k o w ie , I* Io ry a ń sk a  23,
Oferty nie uwzględnione zostaną bez 

odpowiedzi 30 a o

Ułatwianą mi&mm
Berli+z» udziela słuch. II r. O. u. nkcyi zbio
rowi eh jęz. nicTuieckiego za 5 złr. mies. Zgłosz.: 
Szewsjtc 22, I p. od 2—8. 40 3 5

pcrzfcuiynłak- ijowegc prermmerr j:„D E w ign i?4* 
przesyłając półrocznie 2 K pod adresem Re

dakcją, „Dźwigni" Lwów. 83

Iiisfifutriie ezpćffflentćt
domie keons de kngue franęaise _ ot 
italienne. Commmięants methiule Berlitz.

Zgoda 1, porte 40. 512 3

N a  c z a u i e S c z a s i e ?
0  ł&czeniti kiły rtęcią, tudzież o zatru
ciach rtęcią liczne i barwne Kscmgóty 
wi-az z jasnym poglądem ua istotę cho
rób weneryczny cli, podaje książka nie
zbędna, dla każdego inteligentnego czło
wieka. a wyoana nakładem księgarni 
0  E. Frieóleina w Krakowie p. t.:

ęę

Cena egzemplarza 3 Iv.
Ds scii,;ia we wsjKiMili fciepnicfe krajti. 

10 « o

u nrancji' trzech m?esiew
wyuczę -aźdfgo zassd jęzjka niemiecldcgo. 
Zgłoś z.: Szewska 22, I p. od 2—3. 42 3 5

!ns?nn Fisrfraip inst™ t dimnerait leęons, 
icliiiu I iuiliulj "ausenes littćrature con- 
temporaine a groupes.

Ecnro, Mr. Vćzmn. Sebastyana 3, rez- 
de-chaussćo. t 5 2 5

m m
'VII h l. g lm n . poszukuje jekcyi lub innego 
odpo-v. zajęcia. Przyjmuje pisanie do domu. — 
Wiadomość u portyera hotelu Drezdeńskiego. 

49 2 4

Bom  1 p ię trow y
nowy i pat cela budowlana w Czarnej- 
wsi do sprzedania. Wiadomość: Mateusz 
Sumek w Czarnej wsi (obok szkoły).

46 2 6

•Jp&ÓI froHteo)!!
z oBoonym wchooent z a r a z  do wvn*ieci* — 

Krupnicza 16, II p. 43 2 6

Panna

Prali*® iHt$t SstLlSr.̂ i:
i  if  Zarząd dóbr 1’oręba W iellca p. Niećiż ds iż. 
Zgloszcaii tylno pisemne z odpisami 6r sd^ctw 
który cli aię nie zwraca. 36 3 4

Młody GMtR
(Królewiak), żonaty, z praktyką rolniczą 
i buchaiteryjną , posaakuje jaifiajbądź 

posady.
Zgłoszę.da pod L . A . K . prajja te je  
A dm inistracja , Nowej He o m y £. 4S s «

nJUilUAU 2ŁnWiCff\E
pianista, ni. zm o i itjsL i. 1. 19,

grywa na wleczork -.h. zabawach l wesłiach 
Tańce najnowsze. Wyjeżdża rówal*ż ja  pro- 

wincTf. 17 3 3

Niemiec
udziela lekcji jęz. niemiecaiegj, 40 h za go
dzinę — począł konw., gram, koresp. handl , 
liteiatni-a Werner. Bowk-Li  11. 23 3 3

ndziełab. słuch, z w. uniwerst.TC-tersbuFg., 
oraz dokonywa w s a s lk i s h  tiiuc< r ? 9ń  
z języka rosyjskiego na polski i odwro
tnie. Płaca Dardzo umiarkowana Zgło
szenia pod „ ł?q $ y k  r t j y j s k i :5 przyj
muje Adm. „N. Reformy". 34 e 6

h

I M l l  K lfSaiC l
RęneH 1 .34 (Pałac SulsHi)

przyjmuje, każdego czasu dzieci w w ie
k u  od 3 la t do 7 , zapew niając tro 

skliw ą opiekę. 21 7 o

D ob rze fest
za prenumerować Lott i  ListniN W ysfarczy
nadesłać 2K  półrocznie pod adresem: Bedakcya 

j.Lotnrih Listków" Łwót- 32

z kilkoletmą praklylą hinrową, pisząca biegle 
aa maszynie, poszukuje posady. Zgłosz-nia ped 
Z. P. post. reste Kralfrw za ok. kwitu inserat. 

38 "3 4

IW
rotynorrur.y korespondent polsk- i nieiriecki, 
z długoletnią praktyką (Hlsnsista), poszukuje 
peeady. Na żądacie ołnżyó może kaucją, — 
Zgłoszenia (pod R, ». S. 1214 przyjmuje Ad- 
mńćstrecja ,,N, Reformy". 14 3 3

ZA K O PA N E
J a g ie l l o ń s k a  4 0 ,

P E ' \ S y O W A T  Ł W W m K A
przyjmuje zimą i latem, pokoje i łoneczne. we
randy. opieka troskliwa dla karacynazów Ku
chnia higieniczna, ceny niskie. 18 5 10

M  K rsM e
do sprzedania lub zamiany za m ajątek 

ziemski.
Bliższa wiadomość w  b;urze adwo

kata D ra Doboszyńskiego w KraKOWo, 
ul. św. Anny 1. 3. 3 16 0

Z D rukam i Literackiej w  K ra k o w ie , uJ. Ja^ iello fw k a  1 0 H /ądca d ru k am i L . K , G -o s k i


